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U K A Ż  J E G O  I M P E R A T Ó B S K I E Y  Mośbi  
Samowładnące o całą Rossyą z Rządzącego  S e ­
na tu  R z ą d o w i  Gubernsk iemi i  L i tew ski emu.  -— 
"Według tnii.ęnnfego N a y w y ż s z e g o  J E G O  1M P E -  , 
R  A T O R S K I E Y  M o ś e r  Ukazu danegb , R z ą d z ą ­
cemu Sena towi  za właśhoręęznyiń J E G O  ł M P E -  
R A T O R S K I E Y  Mości podpiś th i  W dniu 14 ni- 
n i r y sz e g d  Miesiąca Maia, w k t ó r y m  wyrażorió:
, ,  ws zedł sz y  w rozpoznanie  niesnasek między 
, ,  Patafianami Kościoła Katol ickiego S. Katarzy-  
, ,  ny w S. Pe te rburgu  znaydhidcegó  się zasżłyeh,
,5 z k tór ych  iedni  żądali pow rócenia  w ieh za- 
, ,  rządzanje dochodów Kośc ie l nych ,  d r u d z y  zaś 
j ,  zostawienia Rz ądu  ty c h ż e  dochodów p r z y  
, ,  Zakonie Jezuickim stosownie do Ukazu w dniu 

i2 gbra rbku igoó  żiastałegó; i funduiąc  się ha 
j j  zawarrey między  niemi os ta tniey  zoDopoiriey 

ugodzie.  ]N ay miłość iw iey po tw ier dzam y p r z y -  
, ,  wileie p rz e z  Nayukoc hańszą  Pal ke Kaszą ś- p.
„  I M P E R A T O R Ó W  Ę  K A T A R Z Y N Ę  Wielką  
,, Kośc io łowi  Katolickiemu nadane,  w dyplomie  
j, po d  dniem Iż  L u t e g o  17ÓP R; daiąćt  y  rneza- 
, ,  p r zeczohe  p r a w d  całemu Zgromadzenia  na 
,,  w łśsnhść do Kościbła przynależną ,  z ły m ,  iż- 
, ,  by Jezuici  zbstatnfeiii bjrli - p t z f  *Kpełn^iii za- 
, ,  r ządzen iu  docliod.ów Kośc ie lnyeh ,  „daiąc ż o- 
, ,  nych eb rok rachunek członkom od Ygłómd*
, ,  dzen ia  Parał ianCw Wybranym z riieiiU^crKsso,- 
, 7 w n e s e i  i z a g o i l i  111 u U c I  l i m  j j  c 1 ' '

Tayhy Konsyl iarz Xiąże  S e r g iu fz Mieńfzczyko,w 
uwalnia się od służby z rangą Aktua lnego  T ayhe -  
go Konsyl iarza.  b y  w Izy Dyirektoi: Ekonomii  w 
Tulskiey G u be rnu  Durów  o t rzymał  ś tbp ień  Kon- 
śyliśirża Sianu.  D o z o rc y  ślad końskich. Qzer-  
t o ż y t s k i ;  S k ó p i ń s k i , fLrschfeld zostaią Konsy-  
liairzami Kolleskiemi.  Si anfl Konśyl .arz  Sa ra to w ­
ski Wice  G u b e r n a to r  UIzakow s łużący od  r. 
1765: uwalnia się od obowiązku  ż pen śy ą  d o ­
ż y w o t n i ą  pó lowy gazy; mieysce jego zastąpi  Koi­
łeś ki Konsyliarz PancźMidzcw.  N a d w o r n y  Kon* 
iył iarź W io le  został' Konsyliatżeiil  Kolleśkim. 
ł ły w iź y  IN iżel iórod/kim Gube rn a to re m  Aktua l­
ny Stani}/ Konsyl iarz L w ó w ,  dźiś Tayriy Kont  
syl nrz zostaie TamboWskim Giibfefhatorefti Cy-  
w liiym. b ę d ą c y  p r z y  HfetOldyi Kolleśki Ktsh- 
syliarz K ad e u s' na Własną prośbę  Uwalnia się 
6d służby W s to pn iu  Konsyliarza Stanu  z pen t  
syą  doż yw otn ią  300. rubl i .  Riazśński  G u b e r ­
nator. CyKi lny  Akti  alny S tanu  Kónsyliarz Sońih 

. UWalliia się od Obowiązku z pensy ą  połowy . g a ­
ż y  rią tuieyśbii jogo będzie* GuberiOitóreth G e ­
nerał Maior Sży lzkow,  lty w lży Guberni i  Kur-  
UndzUiey Konsyl iarz Kr.eidi.er uwolniony od slii- 
2by z p o ł ow ą  gaży-  Kolleśk. Konsyl iarz P fo n-  
ćzy  Izc.zew został  Stanu. KonsyHarzem:

..-̂ 7—«r-»ivaui 1   . i*. , . r • 1 - *■ i 4 •„  ła z-tTjTtrj-rtr;—W reszCite Zakon Jezuicki  zostaw u- 
iac tak p r z y  odbyw ani u  s łuż by  Boż&y iv Ko- 

„ ś c i e l e  S. Katarzyny  iakoteż  i przy nowiciac ie 
„ W  Pó łó c k u  f x y  s tu iącym pozwalany  orum u 
, ,  pom nażać  fwoie Zgromadzehie  w j y m  ty lko  

lednym rtlieyscii, rozszerzać  zaś dalcy or.fe mfe 
„  inaczey  , lako pOshezyhiehid o ty m  popr że -  

d ń i c z t g o  uwiadomienia i pó  odebraniu Nasz.ćy 
d e cyzyi ,  d la c z e g o  i d ó b r  Po-Jezuick ich w p>o- 

jj  sesśyą  Zakbnii  niooddawab . Kownynv fposo- 
bem nie wprowadżaiąh  Jezui tów di« L n i w e r -  

„  s i t e tu  Wi leńsk iego,  zos tawić  go ha dawny ch  
I Us tawach i w terazhieyśżym dobrze  urzą- 
, ,  d zony ni iegd stanie,  o Ozem R z ą d z ą c y  Sćnat  

ma uczyn ić  p r z y z w o i t e  rozporządzehia ,, R z ą ­
dzący  . Sen At R O Z K A Z A L I *  O  powdrmyin tak o­
w ego  Ńay wyższego  J E G O  I M P E R A T O r S K 1EY 
Mości  Ukazu usk utecznien iu  posłać ,  ukazy do 
Departamentu Katol ickiego , do S. Pe te rs bu rg-  
skii-10 woiennego Guberna tora  Generała  od 
Infah te ry i  Grafa voń de t  Pahlenay oraz do r z ą ­
dów G ube rnsk ich ,  BiSłoruskiego Mińskiego, P o ­
dolskiego,  L i te ws kie go ,  Wołyńskiego  1 K n o w -  
skiego,  a także i dó tamefcznych skarbowych Izby 
daląo pbdobnyniże  znać Państwu Podskarbiemu 
Aktua lnemu Tayriemu Kdrtsyliarzow'i Sena­
t o r o w i  i Kawalerowi Baronowi Alexemti Wasi-  
lew. Maia 21 dnia ig o l  Roku.-

2 P etersburga f r .Ś .  §i.  Majd.

Tengińi-kiego regimentu mufzkiel yerów Pód-  
pó łkównik l3este] naznaczony Adju tan tem In ­
s p e k t o r s k i m  Generała kawaleryi  Grafia von der  
pahleri.  Pó ł kow nik  Ruini i  umiefzcza się w Ele-  
ckim regimencie mufzk ie tyerdw.  Leibgwa.rdyi  
Jzmayłowskiey Kapitan Burnafzow iv .randze 
Pódpóikowriika przeydz ie  d o  Astrachańskiego 
reg imentu  grenadye-rów . W o ys ka D oń sk ie go  zmar­
ły  Maior Ł o p a t y n  Wymazuie się z rang  l i s t y .  
Kolleski Konsyl iarz Toniafzewski zosta) Pr ezy-  
jdentein Astrachaiiskich Sądów 1. Depar tamentu

Wielki  X.iąie Toskański  z .eąłą familią p y -  
lecliał do  G ra tż  w S t y r y i  miasta s tołecznego 
na miefzkanie; nic nie s łychać  o  nadgrodzie one- 

: rijti p r . z y  rzeczeft. ty vj jNie^iiczećh żb
Toskańskie.  — Między. Gmefa ła tn i  Krancuzkiemi 
we Włofzech  jeduOiuyslnoś-.i ^ hie widać ;  jedni  
obywate lom P r o w i ń c y i  W eroriy ha prawytn ■ ize-  
gu Adig i  r.oskazu lą, ażeby się, wst r /y tua ir  cokol­
wiek z u ś t a ń o w leniem rządu  Repu bhkańi skic go; 
d rudzy  pr zec iwn ie  miefzkańcdm Powia tu  Pole- 

. sine di Royigo  n a k a z u ją ,  ażeb^ jak ns yr y . hh-y 
stosowali  się do praw Cisalpińskich. G ia tC Ó -  
benzl do tą d  nie mógł Otrzymać (i pierwtz.-gfa 
Kotlśula wy raźuey odpowiedz i  KrZględein W ło-  
śkićgo Ti roi u , zaiętego pfz eż  woyska fraHciiz.- 
k i e ; ntę  opiefza.łość złe inek tć rzy  tłutriac-zą; łp  
p e w n a ,  iż wykonanie  taietnnybh artykułów L ń f  
hewilskicgo t rakta tu Witlkjin ttudHbścidiń pod- 
]ećra — Pogłoska że Król  Jmć Dwóch Uycyl ii  
ńiuił Zdać rz ą d y  Pańs twa całego starfżdmti S y ­
no w i  z a c h o w u j ą c  dla siebie roc zną j .ensyą  d\vocii 
iiaillionów dukatów,  bezdowodńa 's ię  pckazuih; o 
tśtłtt. ń ik t  nie .wątpi że względem p r i y l z ł ego  lo­
su Królestw NeapolitańskiegO i Sardyń-s- -go wa ­
żne w Paryżu  negócyacye  rózpoczynaią D w o ­
r y  n iektóro.  — L o rd  Minto p H c i  Constautinb.- 
ps i  odebrał  Wiadomość ,  iż. Ahgl icy JJamir tte  1 
Ró lse t te  Osadzili.' Murad Bey ozeka spokoynię,  
fia k tó rą  st ronę ważyć '  się będzie los fzczęścia 
WOiennego , t e y  sprzy jać  g o to w y,  -która wy gó­
rnie;  Kapitan Bafza ó ty s ię cy  Arnautów do 
armii Hutchiriśóna p rzy łączył  — Ges ar z Jtnc 
Ł Omni en de r u i a >" e m ii W Królestwie Wygiersk.em 
Ge ne ra ło wi  AJvinzy t rzy  znaczne maiątncśei  da­
towa ł  Nie  iłstsie pogłoska ,  iż h e ld  Matlzałek 
Xiaze  Saxe Cob.ourg P r e z y d e n t n n  b ę d z i e ,R a d y  
Woifenńey- — Arc y  Xuize Karol pisał  dó Kr. la 
Jmci Szwedzkiego dziękuiąc za podaną  w Ra- 
tys boni e  propoz.ycyą wystaw ienia ku w i e c z n t y  
dziel  pamiątce monumentu.
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Izba N iż fz a  3 0 0 .t y s i ę c y  F S .  p o zw o liła 1 w y ­
l ic z y ć  P o r t u g a l s k i e y  K or o n i e . ;  j ak . pow iada ł  L o r d  
H a w k e s b u r y ,  t a k  m i e r n a  su m m a  m e  p r o w a ­
d z e n i a  w o y n y ,  l e c z  d o  t r a k t o w a n i a  z  c e p r z y  
i a .  i e l em  ł a t w i e y f z e g o  s ł u z y c  p ę d z i e . —  J e d e n  
n a y b o g a t f z y c h  u nas  b a n k i e r ó w  u w i a d o m i o n y ,  
d e  P .  P i t t  l e d w i e  t y l e  m a i ą t k u  sob i e  z o s t a w i ł  
o p u  f z c z a i ąo  r z ą d y  K r ó l e s t w a  , ' ile mu  
n a  z a s p o k o i e n i e  w i e r z y c i e l o w ,  s w o i m  1 d o ?t a t  
n i c h  p r z y i a c i o ł  im ie n i e m  o f i a ro w a ł  j e m u  z ? ™ ™ *  
s u m m ę  do  Ż y c i a  w y g o d n e g o ,  w  n a d g r o d ę p r  
O y c z y ź n i e  p o ż y t e c z n y c h .  P o d z i ę k o w a ł  ban 
r o m  b y w f z y  M i n i s t e r ,  o f i a ry  m e  p r z y i ą V ^ n *  
m a w i a i L  -się iż  p o d o b n y m  b y d ź  m e  c h c e  F m  • 
w i :  I l o r n e  T o o k e  , P a r r ,  1 w ie lu  i n n y m ,  d l a^ o -  
r y c h  j a ł m u ż n ę  z b i e r a ł a  O p p o z y c y a  p o  c a ł e m  K r ó ­
l e s t w i e ;  w ie lk i  n a r ó d  k t ó r e m u  s ł u ż y ł ,  naV ° d ę  
o b m y ś l i  , }■ sl i  n a  f z a c u n e k  u  m e g o  z a r o b i ć  p o -  
t r a f i t .  —  Z  E g i p t u  n i e  ma n o w y c h  r a p p o r t o w ,  
z n a y d u i e m y  w  d a w n i e y f z y c h ;  ż e  z  m e z w y c i ę  
i o n ye y  p ó ł b r y g a d y ,  l e d w i e  12. ż o ł n i e r z y  ^w m e ­
wi o l ę  p o f z ł o ;  i ń n i  n a  p l a c u  p o l e d z  w o l e l i .  W  
o b o z i e  G e n e r a ł a  H u t c h i n s o n  o s ą d z o n o  , i z  .g ło­
d e m  t v l k o  w z i ą ć  m o ż n o  A l e x a u d r y ą  ; d o  c z e g o  
p o i r z e Ł e  j e s t  p r z e c i ę c i e  m i a s t u  k o m m u m k a c y i  
z  C a i r e m  i c a ł y m  E g i p t e m  z a l e w a j ąc  w f z y . t k t e  
o n e g o  oko l i c e : ;  t o  j e l n a k  d z i e ł o  d o ś w i a d c z e n i  
O f f i e y e r o w i e  u z n a l i  d o  w y k o n a n i a  t r u d n e m .  —  
J a z d a  F r a n c u z k a  d o s t a t e c z n i e  w y c h w a l o n ą  b y d ź  
n i e  m o ż e ;  p r z y p i s a ć  t o  n a l e ż y  k o m o m  A r a b s k i m ,  
t r u d n o  w  myś l i  w y s t a w i ć  b y s t r o l o t n o s c  lęy m a ­
n e w r ó w ;  p i e c h o t a  nafza  k t ó r a  j e y  l ęka ł a  s k  n i e ­
s k o ń c z e n i e  w p o c z ą t k a c h ,  o s w o i ł a  s i ę  z n ebcs-  
p i e c z e ń s t w e m .  A ra b o w ie  u i ę c i  p o d a r u n k a m i  W  o
d z ó w  A n g i e l s k i c h  nam sp r z y i a i ą ;  i u z  p r z y  s a 
d o  o b o z u  n i e  ma ło  k o n i  i  w i e l b ł ą d ó w .

Ż y w n o ś ć  n i e  d r o g a ;  ob f i c i e  d o k t a r c ^ a i ą  w f z y -  
r t k i e g o  m i e f zk a ńc e  za  g r o f z  g o t o w y .  A d m i r a ł  
W a r r e n  p i l n i e  u w a ż a ,  aby  m e p r z y l a c l e l  p o s i ł k ó w  
z  E u r o p y  n i e  o t r z y m a ł . 4 0 0 .  ż o ł n i e r z y  g w a r
d y i s k i c h  i u ż  w y p ł y n ę ł o na f / e g a t ^ c h ^ d o ^  E | i p t u ,

j a z d a ,  w v i a w f z y  h u z a r ó w  Y o r k ,  n i e  b i e r z e  ko-  
L w r y  s p o d z i e w a ! ą c  s i ę  oue  z n a l e ś ć  w  T u r e c z .y -  

ź n i e .  —  L i s b o i i s k i e  l i s t y  p o k a z u j ą ,  ż e  P o r t u ­
ga l sk i  n a r ód  j e f z c z e  u w i a d o m i o n y  n i e  jest.  o  z b l i ­
ż e n i u  s i ę  k u  g r a n i c o m  w o y s k  H i f z p a ń s k i c h  i  
F r a n c u z k i c h  U  has  p c w f z e c h n e  j e s t  r o z u m i e ­
n i e  , i ż  R e g e n t  X i ą ż e  B r e z y l i i ,  o d e b r a w f z y  n a ­
w e t  A n g i e l s k i e  s u b s i d i a  d ł u g o  w o i o w a ć  n i e  b ę ­
d z i e ;  j e d n a  ba t a l i a  s k ł o n i  go  z a p e w n e  d o  z ł ą c z e ­
n i a  s i ę  z n i e p r z y j a c i e l e m  W i e l k i e y  B r y t a ń u i i .
W  M a d r y c i e  D o n  U r q u i j o  o s k a r ż o n y  j e s t  0 z a ­
s ad z k i  c z y n i o n e  na ż y c i e  X i ą ż ę c i a  P o k o i  u; p r z y ­
j a c i e l  o n e g o  J o v e l l a n o s  W k l a f z l o r z e  zamkn ię ty ,*  
o b y d w a  w k r ó t c e  p r z e d  s ą d e m  s t an ą .  A m e r y ­
k a n i e  g ło śn o  n a r z e k a i ą  p r z e c i w k o  na f zyn i  k o r s a ­
r z o m ;  k t o k o l w i e k  zna P r e z y d e n t a  J e f f e r s o n a ,  
s p o d z i e w a ć  s i ę  n i e  m o ż e  a b y  m i l c z e n i e m  p o u r y ­
w a ł  k r z y w d y  w s p ó ł z i o m k o m  u c z y n i o n e ,  jak d ł u ­
g o  c z y n i ł  A d a m s  p o p r z e d n i k  j e g o  ; d z i ś  z w ł a -  
i z c z a  g d y  t r a k t a t  m i ę d z y  F r a n c y ą  i A m e r y k ą  
b l i sk i m  j e s t  o s t a t e c z n C y  r a t y f i k a c y i ; k t ó r a  jak 
t y l k o  n a s t ą p i  , G e n e r a ł  L a  F a y e t t e  w y i e d z i e  ja­
k o  P o s e ł  do  P r o w i n c y i  Z i e d i i o c z o . n y c h ;  t e w f z y -  
s t k i e  o k o l i c z n o ś c i  s p r a w i e d l i w ą  nas t r o s k l i w o ś c i ą  
n a p e ł n i ł y .  —  O  n e g o c y a c y a c h  z F r a n c y ą ,  w y ­
s ł a n i u  P o s ł a  d o  P a r y ż a , m o r s k i e m  a r m i s t i c i u m ,  
u s t  a i ą  p o g ł o s k i ;  o w f z e m  w e d ł u g  zdan i a  w i e l u  d z i ś  
p o k ó y  zda i e  s i ę  b a r d z i e y  n i e p o d o b n y  an i że l i  ‘b y ł  
p r z e d t y m .

13.  o k r ę t ó w  z  H a r w i c h  p o s ł a n y c h  na m o ­
r z e  p ó ł n o c n e  d la  r y b  ł o w i e n i a ,  D u ń c z y k o w i e  
z a t r z y m a l i  w  p o r t a c h  N o r w e g i i . —  Z  G d a ń s k a  
s p o d z i e w a m y  się w k r ó t c e g o o .  ł a f z tó w  z b o ż a  r o z ­
m a i t e g o ;  b a r d z o  d r o g o  na m i e y s c u  k o f z t u i e .  —  
F r a n c u z i  n i e  p r z e s t a j ą  o g r o m n e  c z y n i ć  p r z y ­
g o t o w a n i a  k u  p o d b i c i u  w y s p  J e r s e y  i G u e r n e -  
s e y ;  z na f zey  s t r o n y  s p o k o y n i  z u p e ł n i e  j e s t e ­
ś m y ,  w i d z ą c  i ż  n i e p r z y j a c i e l  w  S .  Ma ł o  i C h e r ­
b o u r g  n i e  ma  p o t ę g i  m o r s k i e y ,  g d y  p r z e c i w n i e  
w y s p y  p o m i e n i o n e  z e w f z ą d  o p a s a n e  s ą  f r e g a t a ­
m i  , k t ó r e  p r z y s t ę p  n i e p o d o b n y m  c z y n i ą .  —  Z  
W e n e c y i  k i l k a k r o t n i e  i u ż  d o n o f z o n ó ,  ż e ś m y  E s k a ­
d r ę  G a n t h e a u m a  zabra l i ;  n i k t  n i e  w i e r z y  t e m u ,

w i e d z ą c  ż e  A d m i r a ł  n i e p r z y j a c i e l s k i  l e d w i e  d .  
z e .  K w i e t n i a  z  T o u l o n u  w y f z e d ł .  —  M i ę d z y  L o r ­
d e m  S .  V i n c e n t  i  A d m i r a ł e m  P a r k e r  p a n u i e  n i e ­
z g o d a . —  E s k a d r a  H ó l l e n d e r s k a  z p o r t u  F l e f s m -  
g u e  na  m o r z e  i ść  ch c i a ł a ;  l e c z  p o s t r z e g ł l z y  k i l ­
ka  n a f z y c h  f r e g a t  n i e p r z y i a c i e l  z an i e ch a ł  p r z e d -  
^ s i ęwz i ęc i a .  —  O d n a w i a  się p o g ł o s k a  o p o  i c i u  
p r z e z  nas G u a d a l u p y .  —  K a p i t a n  P o p h a m  z p r ;z y -  
g ó r k a  d o b r e y  n a d z i e i  ma  w y p r a w ę  p r z e d s i ę w z i ą ć , '  
j ak  s ię do m y ś l a m y ,  d o  o sad  H i f z p a ń s k i c h  w  me 
r y c e  p o ł u d n i o w e y  nad r z e k ą  P l a t a .  —  W  p r y w a ­
t n y c h  U s t a ch  c z y t a m y ,  ż e  W ó d z  j a z d y  F r a n c u z ­
k i  ey R o i s e  p o l e g ł  r ę k ą  G e n e r a ł a  A b e r c r o m b j  
f z p a d ę  z a b i t e m u  o d i ę t ą  d a ro w a ł  A b e r c r o m b y  b i -  
d n e i o w i  S m i t h  , k t ó r y  na cz e l e  ż o ł n i e r z a  m o r ­
s k i e g o  p r z y b y ł  z o d s i e c z ą ,  g d y  j a z da  m e p r z y ^  
i a c i e l ska  n a y u a r d z i e y  d o k a z y w a ć  z a c z y n a  a.
D la  w d ó w  i s i e r o t  ż o ł n i e r z y  w  E g i p c i e  p o l e ­
g ł y c h  o t w o r z y l i ś m y  s u b s k r y p c y ą ;  K r o l e w i c o w i e  
d e  G a  l ies i d '  Y o r k  p i e r w s i  p o i o o .  ^  S o a -  
r o w a i i .  G e n e r a ł a  H u t c h i n s o n  K ro i  Jm c  p o d n i o s t  
na s t o p i e ń  G e ne ra , ł a . L i e u t e n a u t a .

z  Ccnstanfirwpala g- Maia.

D n i a  z a w c z o r a y f z e g o  p r z y b i e g ł  d o  L o r d a  
E ' g i n  A n g i e l s k i  g o n i e c  d .  « a . K w i e t n i a  w y s ł a ­
ny  z E g i p t u  , Z n a s t ę p u l ą c e m i  w i a d o m o ś c i a m i .  
G e n e r a ł  H u t c h i n s ó n  p r z y n a g l i w f z y  f c r a n c u p w  
f z u k a ć  w ł a s n e g o  b e s p i e c z e ń s t w a  w  t w i e r d z a c h  
A l e x a n d r y i s k i c l i  , sam m c  m e  p r z e d s i ę w z i ą ł  u
w a g i  g o d n e g o ,  c z e k a i ą c  n a  p r z y b y c i e  a rm i i  W e -  
ZVra. T e n  na  p o c z ą t k u  K w l e tn i a  d r o g ę  r o s p o -  
c z ą l ;  za z b l i ż e n i e m  s i ę  w o y s k  T u r e c k i c h  n ' e p r z y -  
i a c i e l  o p u ś c i ł  S a l a h i e ;  d .  22.  K w i e t n i a  0 t t ° ™  
n i e  z n a y d o w a l i  s ię o t r z y  d n i  d r o g i  o d  A n g h  
k ó w -  W e z y r  p r o w a d z i ł  40.  t y s i ę c y  ż o ł n i e r z a .  
•Murad  B e y  z Ma m e lu kam i  p o w s t a ł  na F t a n c u ?.0 ™‘ 
M i a s t o  D a m i e t t e  1 R o s e t t e  H u t c h i n s o n  o s a d z i ł  U 
c z n e m i  g a r n i z o n a m i .  G d y  g o n i e c  w y i e z d z a ł  z t a m  
t ą d  d o  na f zey  s t o l i c y ,  A n g l i c y
s i ę c z n y  p o s i ł e k  z M a l t y ,  M i n o r k i  , G i b r a l t a r u ,
A d m i r a ł  K e i t h  miał  z a g a r n ą ć  za  s t a t k i  F r a  
c u z k i e  , ż o ł n i e r z e m  1 a u . m u n i c y ą  ł a d o w n e  , k t o  
r e  p o u  v ■-*-*■- j- *1— j  l ; h *® wniscL_ci^C3a
ły d o  A l f X a n d r y i  Bafza  ^ d ą c y  n a

/ c z e l e  p r z e d n i e y  s t r a ż y  W e z y r ó w s k i e y ,  b y t  n i e ­
g d y ś  W i e l k o r z ą d c ą  E g i p t u ;  ma  z n o w u  t e n  u r z ą d  

< p i a s t o w a ć  , j e ż e l i  p o w i e d z i e  s i ę  z p r z y m i e r z e ń -  
c o m  w y g n a ć  f r a n c u z ó w .

z  Paryża 29. Maia.

D n i a  w c z o r a y s z e g o  d z i e d z i c z n y  X i ą ż e  P a r  
m e ń s k i  w i e c h a ł  w i e c z o r e m  d o  n a s z e y  s t o l i c y ,  
s t a u a ł  w  p a ł a c u  A m b a ss a d o ra  H i s z p a ń s k i e g o  K a  
Walera  Ą zz a ra .  P z y w i t a ł  g o ś c j a  P r e f e k t  D ep a r*  
t a m e n t o w y  k r ó t k ą  m o w ą ,  w  k t ó r e y  w y r a z i ł  z e  
n a r ó d  F r a n c u z k i  z r a d o ś c i ą  1 u s z a n o u  an i e m o- 
g l a d a  p o t o m k a  i e d n e g o  z W i e l k i c h  K r ó l ó w  fw o -  
i e h ,  L u d w i k a  14,  k t ó r e g o  p a m i ę ć  z aw sz e  d r o ­
ga  i e s t  i  f zacówr i a ;  z p o k r e w n i o n e g o  z M o n a r c h ą  
H i s z p a ń s k i m ,  k t ó r y  ś w i ą t o b l i w i e  d o c h o w u i ą c  
za w a r t e  p r z y m i e r z a  na c a ł ą  w d z i ę c z n o ś ć  R ‘ b  Y  
z a s ł u ż y ł .  P ó ź n i e y  d o n i e s i e m y  c o  p i e r w s z y  K o n  
su l  c z y n i ć  kazał  na p r z y i ę c i e  p r z y s z ł e g o  K r ó l a  
T o s k a n i i .  —  Z  E g i p t u  n i em a  u r z ę d o w y c h  w i a ­
d o m o ś c i *  na i e d n y m  z A n g i e l s k i c h  s t a t k ó w  d o 
M a r s e i l l e  z a w i n ą ł  S z e f  f z w a d r o n u  14 d r a g o n u  
r e g i m e n t u  V i l l e m e t  d .  21 M a r c a  w  n i e w o l ę  za­
b r a n y  p o d  Alf  x a n d r y ą ;  t e n  p o w i a d a ,  z e  w  c a ­
ł y m  E g i p c i e  n i e  s ł y s z a ł  o c h o r o b a c h  m o r o w y c h ;  
w  C a i r z e  i e d n a k  p o k a z a ł a  s i ę  z ar aza ;  w  b i t w i e  
d .  § M a r c a  z  h a s ż e y  s t r o n y  n i e  b y ł o  n ad  t y s i ą c  
d w i e ś c i e  p i e c h o t y ,  200  i a z d y ;  d .  13 L a n u s s e  1 
F r i a n t  s t a w i l i  2500  p i e c h o t y ,  500 i a z d y ;  na o s t a -  
t e k  d .  2 i  M a r c a  w a l c z y ł  M e n o u  na  cz e l e  6 t y s i ę c y  
p i e c h o t y  , 600  i a z dy  , p r z e c i w k o  13 t y s i ą c o m  
A n g l i k ó w ;  t u  p o l e g l i  z  F r a n c u z k i e y  s t r o n y  La* 
n u s s e  i  R o i s e  G e n e r a ł o w i e  ; n i e p r z y j a c i ó ł  z a b i ­
t y c h  i  r a n i o n y c h  l i c z o n o  3 t y s i ą c e  . H u t c h i n ­
so n  p ó ż n i e y  o b r a ł  s t a n o w i s k o  w  s z a ń c a c h  d a ­
w n y c h  R z y m i a n ;  re- sz ta  a rm i i  F r a n c u z k i e y  c z e ­
k a  na  p r z y j ś c i e  W i e l k i e g o  W e z y r a  , t a m  g d z i e  
s i ę  z a c z y n a i ą  p u s t y n i e  p r z e d z i e l a i ą c e  E g i p t  o d  
S y r y i s k i e y  z i emi .  A l e x a n d r y a  %v ż y w n o ś ć  1 am- 
m u n i c y ą  o p a t r z o n ą  k u  d ł u g i e y  o b r o n i e ;  g a r n i ­
z o n  d e t e r m i n o w a n y  z a g r z e ś ć  s i ę  w  l o z w a l i n a c h  
t w i e r d z y .



Z b y t  skore jpoddanie się zamku A b u k i r  o- 
braz ilo żołnierza  Francuzkiego  ; tam s to i  flotta 
Angielska,  do k tó r e y  p rz y łą cza ł y  się o k r ę t a T u -  
reckie;  z os ta tnich  wylądowano 7 t y s i ę c y  lu du  
mało zda tnego do hoiu . Eg ipcyanie  w po w sz e ­
chności  nam fprzy ia ią;  G en era ł  MenoU wielce 
od nich ulubiony.  Wielki  W e z y r ,  Kapitan Ba­
sza, i Angiel scy W o dz ow ie  pisali nieraz do M u ­
rad Beia w zyw aiąc  ażeby się łą c z y ł  z niemi; 
wszystkie  l i s ty  Murad odesłał  do Alexandry i  na 
znak wierności ,  ofiarując na pomoc przysłać Mam- 
meluków; ci k t ó rz y  służą u Ibrah im Beia, gro- 
madamj p rzecho dzą  do Murada . Kommunikacya 
A le x a n d ry i  z Cairem i P r o w in c y a m i  Egipt-skie- 
mi zawsze wolna 6 tys ięcy  Koptó w,  G r e c z y -  
nów,  S y ry jc z y k ó w  , pod  przew odn ic t wem  Oifi- 
cyerów Francuzkich  s t rzegą  p u s t y n i ;  lud b a r ­
dzo wierny;  w sz y scy  Zginąć g o t ow i  taczey ,  niż 
p> wracać pod Jarzmo Oftomańskie . Admira ł  
W arren  z łą c z y ł  się ż Lorda  Kei ih  eskadrą.  G d y  
Villemet b y ł  w Malcie,  w ys z ły  z p o r t u  dwa o- 
krę ta Angielskie od 64 armat i 20 przewozowych,  
niosąc do Eg ip tu  ammun.cyą , działa , tys iąc  
żołnierza.  W bi twie  21 Marca ludu wiele z o- 
bu st ron poległo;  U F r a n c u z ó w  dy s tyngw ow ały  
się na ybardz iey , 2 i 32 po łbrygad  , iakoteż 3, 
14 i 20 dragoni i  regimenta.  O eskadrze Admi­
rała Gantheaume Vil lemet W Egipc ie  , M ic ie ,  
i w drodze żadney nie p o w z ią ł  wiadomości- W 
dalszym rapporc ie  pomieciony Offieyer mięści 
zdarzenia z pism Angielskich riahi wiadome; kie 
iest zabicie Genera ła  Abe rc romby,  ranienie Si- 
dneia Smith,  i w udu innycli  z n im Wodz ow  ar­
mii nieprzyiaCiełskipy.

W c z o ra  Kon ulewie Carlibaceres i L e b ru n  
iedli  obiad z XiązT ciem Parrńeńskim u Posła 
Azzara.  Pisma nasze ‘wspominają,  że w r.  1701 
L ud wik  14 wysłał wnuka fwoiego Fi l ippa  r:a 
Tron Hiszpański  z P a r y ż a ;  w la t  sto Karol 4 
zięcia z M adr y t u  na Pa ry ż  wysyła do Tosk.ai i  ; 
gdzie ma panować.  — Admira ł  Vjl laret  Joyeuse  
przybywszy  n iedawno do Bresteńskiego p o r t u ,  
objął  g łó w n ą  f lo t ty  kommendę;  flaga lego na o- 
kręcie Ocean od 130 armat; p r z y w i t a ł y  Wu>d-ża 
Fr ancuzk ieg o  mnogiem z armat strzelaniem Hisz­
pańskie okręta,  cośmy w p rz ó d  uczynil i  dla ich 
Admirała Gravina.  — Buonaparte daiąc audyencyą  
Posłom Szwaycarskim Stąpfer  i Glaire okazał nie 
u k o n te n to w a n ie ,  że zachodzą t r u d n o ś c i  wz gl ę ­
dem us tąp ien ia  F ra n c y i  P ow ia tu  Valais. — Xię- 
żnaHe Bouillon, z Domu Haskiego, w tych dniach 
um ar ła ;  pod panowaniem Rob er t sp ie r r a  i Jako­
binów część znaczną ogromnego maiątku W y s y ­
pała na ubogich.  — W k r ó tc e  nas tąp i  ra tyf ikac ja  
t r a k t a t u  z Ameryką; wyz na czony do niey Pose ł  
M urr ay  przybył  z Hagi ; p i e r w s z y  Konsul  d ł u ­
gą  z Pełnomocnikami rozmowę odp rawi ł ,  na 
k tó r e y  pozostałe t r u d n o śc i  up rzą tn io ne  bydż  
m i a ł y . — Genera ł  en chef Be rnadot ie  pisze do 
Ministra woiennego,  że w Depar l  ahiencie Morbi-  
han zupełna spokoyność  ; w p rzec ią gu  iednegó 
miesiąca 50 z łoczyńców fchwytano;  ińni ra towa­
li się ucieczką;  toż  mówić o wielu innych  D e ­
partamentach:  woyskowe t rybunały bez miłosier­
dzia żadnego fądzą i śmiertelnie karzą rożboy-  
n ików,  k t ó r z y  ty le  złego w kraiu nabroil i .

W  s to l icy  naszey narachowano 45S handlu­
ją c y c h  książkami , 340 Dr ukatzów , 327 rob ią ­
cych kupfersz tychy .  — Od  granic Hiszpańskich 
donoszą,  że w Barcellonie pr zy go to wać  leże ka­
zano dla 4 t y s i ę c y  żołnie rza,  i 900 maytków 
Fr an c u z k ic h  , k tó r z y  do Ca r th ageny  przeyść  
maią; podobnym fposobem w porc ie  Fe r ro l  fpo- 
dzieWaią się wylądowania  10 ty s ię cy  Republi- 
kantskiego ludu . O woynie Portugalśk iey g ł u ­
che milczenie.  —> D. 25 po wielkiey paradzie 
p ie rwszy  Konsul  daW&ł o bi ad ,  na k t ó ry  zapro­
szeni byl i  Officyerowie i wszyscy żo ł n ie r ze ,  
k tórzy d y s t y n g w u i ą c  się na woynie w nadgtodę  
otrzymali  fżable i ty m  podobne  Znaki dystynk-  
cy i  : Buonaparte p i ł  zdrowie wsz ys tk ic h  ryce- 
rzów,  którzy O y c z y ź n ie  honor  i pokóy zjedna­
l i . — Regimenla  od armii Genera ła  Moreau p o ­
wraca jące  z Niemiec ,  t ryumfalnie przyjmowal i  
Prefektowie ,  Mairowie,  i wszyscy  obywate le  w  
Strasburgu,  N ancy ,  wielu innych mias tach;  d y -  
w izyą w Brisgau zostawioną kommenderuie Ge-

*_

nerał  Thomas;  ieżeli zaydą  n ieprzewidz iane  t r u ­
dności  w wykonaniu  Lunewi lskiego  t r a k t a t u ,  
biega pogłoska, że armia nasza, która dziś p rawie 
cała stoi  w granicach Oyczys tych ,  znowu przeyść  
może na br zeg  lewy Renu. — Regencya miasta 
Constancyi  i Powiatu Fr ick thal  uwolnione zo­
s ta ły  od przysięg i  na wierność Domowi  Aus t ry -  
ackiemu wykonaney ; wnosiemy że ten  kray do 
Szwaycarów będzie przyłą-  zony.  — Wielu  emi­
gran tów,  co przed wymazaniem imion Twoich z 
re ges t r u  weszli  do kraiu,  za granicę w y p r o w a ­
dzono.

Do p o r tu  C h e r b o u r g  zaxvineły niedawno 4 , 
B atki Angie l sk ie ,  na k t ó ry ch  znaydowało się 
500 jeńców nafzyoh; odsyła ich do O y c z y z n y  
Admiral icya jako iuż nieuleczonych;  wfzyscy g ło­
dem Zmorzeni; w żadnym kraiu i narodzie nic 
p dobnegb nigdy n iew id z ia ne ;  jakoż lud Fran- 
t .U'ki p rzypa t ru iąc  się nic fzpzęśliwym w s p ó ł ­
ziomkom głośno mówi  ", że Niebo  Anglików uka­
rze za nieludzkość.- Powiada ią  w i ę ź n i o w i e ,  iż 
nieprzyiaciel  obawiaiąc się wylądowania nafze- 
g o , jes t  go tów uprowadzić  co ty lko  może od  
brzegu wgłąb  kraiu. — Minis te r  po licyi  pisał  
do Pr e fe k t ów  zalecaiąe ażeby nie pozwalali  na 
odprawowanie publ i cznych  procefsyi  , co pr a­
wem jest  zabroniono; toż  mówi o nieustannem. 
d z w o n i e n i u ,  k tóre  powiada,  nie tak jest  znakiem 
nabożeńs twa,  jako ruczey  p rzec iw ien ia  s ;^  pra­
wom kra iowym; czas jest  ażeby Duchów,  i da­
wali  p rzykł ad  pos łu łz eńś twa  1 podległości  dla 
rządu  pod k tórego ta r cz ą  ży ią  spokoynie.  P o ­
zwala Minister  dzwonić pO dawnemu na pacieT 
rze z ratta i w i e c z ó r ,  co dla ludu  hasłem bę­
dzie zaczynania i kończenia dz ienney roboty .

z Strasburga  23. M aia.

Z awcżora  Francuzk ie  woyska Badeńskiemu 
żo łn ie rzowi  odda ły  mieysce gdz ie  dawnicy  by-ła 
Kehl twierdza;  t e raz  W N ie mc zech  zostaie dy-  
wizya jedna ty lko  w Brisgau. Genera ł  en chef  
Moreau z małżonką wy ieeba ł  do Paryża ; kom­
pa nią  p r z ew od ni kó w  jego w c i e l o n o  dćr-różnyoh 
regimei tów;  zgromadzonym n ie g d y  swoim Na­
mies tn ikom,  Generałom oś w ia d czy ł ,  że iuż roz-  
wiążana jes t  armia Reńską  zwa rn. S łychać  iż 
otrzyma nayw y ż fż ą  kommendę woysk na An­
g ie lską  wyprawę przeznaczonych;  prawem u n ie ­
go skrzydłem zarządzać będz ie  Augereau  , le­
wem Bernadot te  , śrżodkietn Eblć;  armia rozc i ą ­
ga się od B tą s tu  do Texe l .  U Szwaycarów w 
Cantonie  Appenzel l  poWstaiące rozruchy,  fżczę- 
ś l iwie zgafzono w p ie rwias tkach  za pomocą ż o ł ­
nierza Po  wielu mieyscach SzWaycarowie pra­
gną  p r z y w r ó c i ć  rząd dawnieyfzy ;  Według ich 
mniemania ,  11. a r ty k u ł  Luneydskiego  t r a k ta tu  
pozwala pisać K o n s t y t u e y ą  jaka się podoba.  
N ie k tó r z y  chcieli  Deputow anych  wysyłać do 
A r c y  Xiążęoia Karola z p r o ś b ą  ażeby Cesarz 
Jmć t ę  okoliczność przypomniał  rządowi  F r a n -  
cuzkiemu; ińni żądaią ażeby Buonaparte w o y ­
ska swoie czym  p rę d z e y  z kraiu w y p r o w a ­
dzi ł .

z Rzymu zo Maia.

Xiąże de Chablais,  i Genera ł  Borosdin t u  
przybyl i  z Neapolu.  Król  Jmć Dwóch Sycyl i i  
ciągle bawi  w Palermo; nie słyfzemy ażeby za­
myślał rychło  Wyspę opuśc ić .  Eskadra  Admi­
rała War ren  kr ąży  po m orzu  śrżodziemnem cze- 
kaiąc p rzy b y c ia  F ra n c u z k ie y ,  k tórą  Gantheaume 
z Toulonu  wyprowadzi ł  do E g ip tu .  N ic  jef- 
fzcze nie postanoxviono względem in te refsow i 
s tanu przyfzłego Kościoła we F r a n c y i ;  j e ­
śli co się iuż zrobiło , jDwór Rzymski do c za ­
su chowa w skrytośc i.  Robo ta  około osufze- 
nia b ło t  Pontyńskich  przez  4. lata zawiefzona 
te n  skutek s p r a w i ł a , że wfzys tko  prawie  po ­
wróc i ło  do tego  stanu , w jakim było przed  
Zaczęciem kofz townego dzieła Genera ł  en chef  
M ura t  wkrótce  t u  spodziewany,  z t ą d  ma pośpie-  
fz yć  do Neapolu,

z  Lisbony z. Maia.

Hegent Xiąże Brezylii d. 26. Kwietnia wy*
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, , ł-r4„iara Odezwę do narodu. D uch ow n i*  
d . ł  następu ą J , w fzV scv  Portu  giiłfczyko-u “ " T ^ K l M u - o  i w t z y s c y  Portu  gsiłbzy ko-r.;;r,d,",’e « ;-' pWej «LJ u ■ *«  « •
sie  o fzc zęs lm o sć  vvafzą-, p o k ó y ,  porządek, spra- 
się  p l z o n s sri&d  j e w o h ic y i  n ifzczącyoh Eu-
Wledl W T ,‘ \eden  prawie naród zosta ł ńrtstkmę-
t v P? D aU tóiy  św iatu  przykład rzetelnego d ocho-
wJnia W im /p u b liezn ey  1 traktatów; ratowaliśmy
w e d łu g  u ino w y  Hifzpanią  dając jey  r • i 793 ' P°;  
siłkoWe w o y sk o ;  od n ie y  w ięc  nam Snczegó si<| 
S e  „Tlei,Ioy ob»w,»ći M  H .h p M J .  
k oń cząc  z Francuzam i w o y n ę ,  do ktorey nas 
p on iew o ln ie  „ c , , g n e t .  , z o s t a w i a  
c lacu  dziś  sama naiazdem grozi.  Ządaią po nas 
k o n ie c z n ie  , aby smy . łamał Um<lwy od » * k o w  
zawarte ż  A nglikam i; maho "J * jg .*  ^ y f k i e m
Uil0dlić i p o ^ y c ;  S f k t ^ i "
ST i e ' % T  noP„ PQdbil o b f ie tn e  dz ierż awy
w  ln dvach  W schod rn ey  1 Z a c h o d n i e j  Wskazał 
c i e r w f ż y  E u rop eycźyk oW  nieznajomą drogę Oko- 
£  A f r y k i ,  zrzu ci ł  w  17. -Wieku jarzmo A u-  
s t r v l k L g o  D o m u ,  n iep od leg ło ść  sw o ią  u trzy-  
mat taki aatod  potrafi je fzcze  »,* bronie. Por-  
tu  trale Zykowie! n iech  w nas ozy ie  m ęstw o przod ­
k ów  nafzych; mamy P<> sobie s p r a w ied ln vosc  
B ó g  m ściw y wafzem ramieniem ukarze dumnych  
niep rzy iac io ł  k tórzy  ią  zd ep ta li .  ...

x B e rn e  25. M aid.

Bada prawodaw cza zatrudrtia się pisaniem
io w ey  koustytucyi; dobta daWmey Cantónow
liek tórych  p ryw atn e  będą narodoWeml , co  W.el- 
a ie«t ulgą dla ty ch  które m c  m e m ia ły • W e-  

l u f o s t a l i e g o  rachunku ta  jest  d z is  ludność
sraiu S zw sycarsk iego .

Canton  Berne dufz i 84- t y s ią c e
Z u r i c h  

 ~ L u c e r n e  -
—  U ri : -
   S c h w i t z  -
   U n te r w a l d
_  Z  ng
  G la r us  . -
_  Appenze l  
  S o lo th u r n
—  F r i b u r g  
-u_- Bazilea
  Schafnausen 104.
  Ar.gau - i° ° -

Vaud '  Ui0 ' 
G n s o n o w ie  150.

P o w ia ty  W łosk ie  174- ty s ią ce .

ig z .
100.

■ i8 -
i 1-
21.

-i-4 -
53-

174.
48 -

100
50.

JW . Pisarza L i t t :  do stawania w tym  S ą d z ie  EJi- 
d y w izo r:  będąc z obowiązariemi, d o t y c h c z a s  dU 
z łożenia  potrzebnych t łum aczeń  nie okazali się; po 
nakazaney zatym adćytafcyi tych  to  d łu ż n .k o w ,  
których O b lig i ,  i w sze lk ieg o  ty tu łu  S kryp ta  n i  
różne fummy są dziś  w  masie inąiątku po z e ­
sz ły m  SulistroWskim Pisarzu p o z o s ta łe g o ;  S to .  
sow nie  dó żądania Stron, W s z e l k i c h  zesz łego  
JW. A lo iż eg o  S u lis trow skiegb  Pisarza \ V . Litt': 
D łu żn ik ó w  Sąd  T axatork o-E x d y  w izor: t ą  E d y -  
ktalrią cy ta c y ą  zawiadamia , iako to: JW W .  
W W , JPP . Jgnacegb W endotfa  Rotm ist:  KaWa- 
le r y i  N a ro d o w cy ,  Michała Keytaua Pisarza byw-  
szego  Ziem; NoW ogt: Michała B ad z iszew siegb
C horążego  S tarodu bów śiego ,  Kazimierza P lew akę  
S t t ę ,  SukcefsoroW p o  Janie M illerze, Burmistrzu  
W ileń: Joachima M ożeykę Ł o w c z e g o ,  A nton ie­
go  Marszałka., Jozefa S ęd z ie g o  ŁappoW, 
Feliśtśł K oż ie ł ła ,  Xnwfera i Zofią C hołnińskich  
W oie-w od ow , B en ed yk ta  K aw eck iego ,  Sędziago  
Ziem: P o to c k ieg o  , Samuela Korsaka PulkoW.- 
Karola K o z ie ł ła ,  Sukcefsprow, pć> M acieid  K tzy-  
w obłock in i S ę d z iu ,  P o to c k ich  Podkom: K ofou
ża prZyatesżtowąrtą fummę Tadeusza Kościałkow-  
sk iego , Janowi i Teresie  KofSakowskim, X ię d z u  
MikołaioWi i F ran ciszk ow i,  S ęd z iem u  Jankow­
skim , Jozefow i Jeleńskiemu K rayczem u , Fram  
Ciszkowi Jelskiemu Podkom: Sukcefsorom , Kon- 
śtantego- JelskiegOj H orainowhió Podkómorzance,  
jarlowi H orainowi W o ie w o d z iC o w i,  D om inikowi  
B o s z k ie w ic z o w i ,  Janowi Grabowskiemu, Micha­

łowi G ie łg u d o w i  M ałsza lkow fi Janów

-8

*•1
Co czyn i ogułeiti million 643. dufz tys iące;  

ie łą c z ą c  kraiu Valais, zkąd w nos iem y  ze do  
as nie będzie należeć. P o se ł  Glaire I»owroc ł 
Paryża; p ierw fzy  K onsul P r*ez; J ś k  v

zi abyśmy jak n a y fy c h łe y  rząd jiostariow.ln

■ar
Sąd  T a x a t o r s k o - E x d y w i r :  w Dobrach  Śze-

io to w sz c z y z n ie ,  w  Gubernii L i te w s k ie y ,  w  Po  
ie c ie  Zawileyskim f y tu o w a n y c h  za Dekretem 
ądu G ł Ł  L itt :  e x y s t u ią c y ;  w  ce lu  d óp e łn ie-  
ia należney w ierzyc ie lom  ze sz łeg o  JWfi A kfize-  
3 Su lis trow sk icgo  Pisarzń Lit.' za ich d łtigi fa- 
rsfakcyii; g d y  tym to  Sądu  G łŁ  L i t  i i  D ekre-  
:m, do zebrania w sze lk ich  fun d u szów , Ograni- 
zenia m aiątkow  pOd konkurs id ących  * i  roz-  
fiązania w sze lk ich  p reten sy o w , ob o w ią za n y  zo-  
aj; i uż t o  w ię c  p ow tórn ie  w szy s tk ich  w ię r z y -
ie li ,  i p r e te n śo r o w ,  obw ieśzcza:  aby 
ie z odkładu ter a zn iey śz eg o  ty c h to  E x d y  
orskich S ą d ó w ,  na dniu aó. Junii i g o l .  Roku  
rzypadaiącyni,  z zapisami, i  pretensyam i fwoie-  
d, fami lub orzez  um ocowanych  stawali,  l - tam  
irawiedliwości czekały. R ó w n ie ż  gd y  z p rzep isów  
) e k r e tu  Sądu  G łŁ L i t t .  w s z y s c y  d łu ż n ic y  zeszł:

i Mevziie-

rowh, X ię d z u  W yrzyk ow sk iem u  Plebanowi 
B u yw id zk ien iu  ; S tan is ław ow i Mirskmmu  
Generż Jozefow i H a ik o w i ,  X a w e r o w i  Znm-  
k o w ie ż o w i ,  Janowi O sk ierce ,  Chor.- _ Zawileysk;  
A n to n iem u  O skierce K om endantowi,  Pawłowi  
O sk ierce  Sęd ziem u  , F e l icy a n o w i Stockiemu , 
jo . x . E lż b ie c ie  B a d z iw i ł ło w e y  Kaszt: Wileiu  
ż dokładem P otom stw a ,  i O piekunów  ; tudzież  
Starozak: Ż ydom : M e ie to w i  Jerechim ow icżow i
m ieszkańcowi B y s t r z y c y ,  Jankielowi Alokimowi-  
ć ż o w i  i dalszym ż y d o m  Ś w ir a ,  A b v sc ie  pomie- 
nieni dopiero  Jchmo.4ć przed  tyn l Sądem E xd y-
w i / o r - dla u sprawied liw ienia  .się, p o  ri.aiącey na- 
stóm pić W dniu 26. Junii R o k u  id ącego  reafsump-  
c v i i ,  takoż fami, l a b  -prZeZ umocowanych stawa p 
} " n a  s k r y p t a  w ijiafsie majątku zeszł.' J W  . Suh-
strowskiego znayduiące s ię  odpOwiedah, w  p r z y ­
padku zaś niestannrtości, że  Sąd E xd yw rzorsk i  
Wyrok osta teczn y  wyda, i że  ter. ż m o cy  De,  
krętu Sadu  Głł." L itt :  Z; nakazów zw ierzch no­
śc i ,  w eźm ie fw oia  E x e k u c y f i ; w szystk ich  wy- 
pisariemi W yźey dbiektami in terefsow an ych  za­
pew nia  B u  1861. Maja c i .  w W iln ie .  ( .

Za zaleceniem Rządu Litt:  podaie się do
wiadom ości,-  iż jP .  W in centy  N o w ick i  przędał  
Folw ark  Poistrzó  w  P c ie  U pitd zk in l położony  

W . Józefowi W aw rzeckiem u Brygadyferdw.i W-  
p  _  K to b y  w ięc  dó te g o ż  JP- N o w ick ieg o  

az.at.ym do przedanego Folwarku te g o  miął słu; 
fzne p reten sye  , aby się  Zgłosił 1 z ło ż y ł  dowo­
dy W . W aw rzeck iem u  W riiaiętności Kurkańaćh 

W P c ie  Upidzkim  naydaley w term inie dnia 1. 
ębr Roku teraznieyfzego; g d y ż  p ó źn iey  formować 

do maiątku t e g o  p r e te n sy i  prawa m ieć nie bę­

d z ie .


